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Dwa miliony młodzieży 
w szkołach średnich

400-lecie urodzin 
Galileusza

Dla uczczenia 400-lecia uro 
dżin Galileusza (1564—1642) 
— wielkiego fizyka, astrono­
ma i filozofa włoskiego — Ko 
mitet i Zakład Historii Nauki 
i Techniki PAN, zorganizo­
wały we wtorek w Warsza­
wie sesję naukową.

W sesji wzięli udział przed­
stawiciele PAN, instytutów 
naukowych i szkół wyższych. 
Referaty o znaczeniu odkryć 
Galileusza dla współczesnej 
astronomii i nauk ścisłych wy 
głosili prof. prof.: astronom 
Eugeniusz Rybka z Krakowa, 
fizyk Armin Teske z Lubli­
na i historyk Waldemar Voise

Nowa delegacja ZSRR 
przybyła do Relgradu

Do Belgradu przybyła 20 bm. nowa delegacja Armii 
Radzieckiej na uroczystości 20-lecia wyzwolenia stolicy Jugo­
sławii. Delegacji przewodniczy marszałek lotnictwa, wice­
minister obrony ZSRR, W. Sudiec.

z Warszawy.

Usprawnienie rekrutacji — nieodzowne

Aktyw ZMS 
o pracy ideologicznej

W Ministerstwie Oświaty dokonano ostatnio analizy wy 
ników tegorocznej rekrutacji młodzieży do szkół średnich. 
W br. w szkołach średnich ogólnokształcących i zawodo­
wych uczy się ogółem ponad 2 min. młodzieży.

Zadaniom ZMS w 
ideowo-kształceniowej 
turalno-oświatowej w 
poprzedzającym III

pracy 
i kul- 
okresie

Zjazd

Kondolencje 
marszałka

Do klas ósmych liceów ogól 
nokształcących przyjęto po­
nad 113 tys. uczniów, a do 
klas pierwszych szkół zawo­
dowych ok. 437 tys. młodzie­
ży. Spośród przyjętych blisko 
480 tys. ukończyło szkołę pod 
stawową w br. (tak więc 78 
proc, tej młodzieży kontynu-

M/S „Chemik" 
spłynął na wodę
20 bm. z pochylni „Wulkan” 

Stoczni Szczecińskiej spłynął 
na wodę M/S „Chemik”. Jest 
to 108 kolejny statek zbudo­
wany w tym zakładzie.

„M/S „Chemik” jest 15-ty- 
sięcznikiem przystosowanym 
do przewozu towarów maso­
wych. Cykl budowy — tylko 
3 miesiące. Przy wyposażaniu 
jednostki po raz pierwszy w 
polskim przemyśle okręto­
wym zastosowano na szeroką 
skalę sztuczne tworzywa. Wie 
le elementów budowanych 
dotychczas z tradycyjnych su­
rowców jak metale czy drew 
ho, zostanie zastąpionj^h spe 
cjalnymi płytami chemiczny­
mi z włókna szklanego itp. 
Po raz pierwszy użyje się rów 
nież specjalnych farb anty­
korozyjnych, ognioochronnych 
i świecących.

„Chemik” będzie poligonem 
doświadczalnym polskiej che­
mii. Zdobyte na nim doświad­
czenia zastosuje się szeroko 
w przemyśle okrętowym.

PAP

uje naukę), reszta zaś to ab­
solwenci szkół podstawowych 
z lat ubiegłych.

Najbardziej żywiołowy na­
pływ uczniów zanotowano w 
tym roku w technikach za­
wodowych (dwóch kandyda­
tów na jedno miejsce), a na­
stępnie w zasadniczych szko­
łach zawodowych i liceach 
ogólnokształcących. W zasad­
niczych szkołach zawodo­
wych największym zaintere­
sowaniem młodzieży cieszyły 
się kierunki: chemiczny, elek 
tryczny, mechaniczny, odzie­
żowy, spożywczy, skórzany i 
ekonomiczny. Za mało nato­
miast kandydatów zgłosiło 
się na kierunki: budowlany, 
mineralny, odlewniczy, poli­
graficzny i rolniczy.

Nie wykonały w pełni pla­
nu rekrutacji szkoły przyza­
kładowe i międzyzakładowe 
w województwach: poznań­
skim, wrocławskim, zielono­
górskim, kieleckim i w m. 
Lodzi.

Większe niż w latach po­
przednich było zainteresowa­
nie młodzieży zakładami 
kształcenia nauczycieli.

Ministerstwo Oświaty za­
mierza jeszcze w br. podjąć 
odpowiednie kroki w kierun­
ku usprawnienia systemu re­
krutacji do szkół średnich. 
Szczególnie pilną sprawą jest 
zapewnienie bardziej równo­
miernego podziału kandyda­
tów między szkoły ogólno­
kształcące, zawodowe i tech­
nika oraz poszczególne spe­

cjalności zawodowe. (PAP)

Związku poświęcone było we 
wtorek w Warszawie ogólno­
polskie spotkanie aktywu pro­
pagandowego tej organizacji.

W spotkaniu brali udział 
kierownik Wydziału Kultury 
KC PZPR — Wincenty Krasko 

i kierownik Wydziału Agita­
cji i Propagandy KC partii — 
Leon Stasiak. (PAP)

Rząd ChRL proponuje
Zwołanie konferencji 

w sprawie zakazu 
broni nuklearnej

Agencja Nowych Chin <do-
nosi, że, premier ChRL, C^ou 
En-laj zwrócił się w dniu 17 
bm. do szefów rządów wszyst­
kich państw z propozycją zwo­
łania konferencji na najwyż­
szym szczeblu z udziałem 
przedstawicieli wszystkich kra 
jów świata w celu przedysku­
towania problemu zupełnego 
zakazu i całkowitego zniszcze­
nia broni nuklearnej.

Rząd chiński — głosi list — 
konsekwentnie wypowiada się 
za zupełnym zakazem i cał­
kowitym zniszczeniem broni 
nuklearnej. To, że Chiny po­
siadają obecnie broń nuklear­
ną, ma na celu wyłącznie obro­
nę narodu chińskiego przed za­
grożeniem nuklearnym ze stro­
ny USA.

Rząd chiński oznajmia uro­
czyście, że Chiny w żadnym 
czasie i w żadnych okolicznoś­
ciach nie użyją pierwsze broni 
nuklearnej. (PAP)

Tym samym samolotem 
przybyli członkowie komisji 
pogrzebowej pod przewodnic­
twem gen. armii, A. Jepiszewa, 
celem przejęcia i przewiezie­
nia do Moskwy szczątków 
ofiar katastrofy. Jepiszew był 
ambasadorem ZSRR w Bel­
gradzie.

We wtorek odbyło się ,w 
Belgradzie uroczyste posiedze­
nie Rady Miejskiej Belgradu 
poświęcone 20 rocznicy wyzwo 
lenia tego miasta spod oku­
pacji faszystowskiej.

Na to posiedzenie przybyli 
prezydent Jugosławii, sekre­
tarz generalny Związku Ko­
munistów Jugosławii, J. Broz- 
Tito i inni przywódcy jugo­
słowiańscy. Wśród gości zna­
leźli się członkowie radziec­
kiej delegacji wojskowej z 
marszałkiem lotnictwa W. A. 
Sudiecem i szefem Głównego 
Zarządu Politycznego Armii 
Radzieckiej i Marynarki Wo­
jennej A. A. Jepiszewem.

Na wstępie obecni minutą 
ciszy uczcili pamięć żołnierzy, 
którzy padli w walce o wyzwo­
lenie Belgradu oraz pamięć 
członków radzieckiej delegacji 
wojskowej i załogi samolotu, 
którzy zginęli w tragicznej ka­
tastrofie w poniedziałek.

Z kolei zabrał głos sekretarz 
stanu do spraw obrony naro­
dowej Jugosławii, I. Gosnjaka 
a następnie przemawiał mar­
szałek lotnictwa W. A. Sudiec. 
W imieniu KC KPZR, Prezy­
dium Rady Najwyższej ZSRR, 
rządu i radzieckiego narodu 
przekazał on żołnierzom i na­
rodowi Jugosławii braterskie 
pozdrowienia i serdeczne ży­
czenia.

Prezydent Jugosławii, J. 
Broz-Tito przyznał pośmiertnie 
tytuł Bohatera Narodowego 
Jugosławii marszałkowi Związ 
ku Radzieckiego S. S. Biriu-

zowowi za mistrzowskie prowa 
dzenie operacji wojennych i 
bohaterstwo wykazane w wal­
ce przeciwko wspólnemu wro­
gowi oraz za zasługi w rozwi­
janiu i umacnianiu przyjaz­
nych stosunków między siłami 
zbrojnymi ZSRR i Jugosławii.

Także inni członkowie dele­
gacji radzieckiej, którzy zgi­
nęli w poniedziałkowej kata­
strofie lotniczej w pobliżu 
Belgradu, odznaczeni zostali 
pośmiertnie orderami jugosło­
wiańskimi.

M. Spychalskiego
W związku z tragicznym zgo 

nem szefa Sztabu Generalnego 
Radzieckiej Armii i Marynar­
ki Wojennej Marszałka Związ 
ku Radzieckiego S. Biriuzowa 
i podróżujących wraz z nim 
osób, minister obrony narodo­
wej, Marszałek Polski Marian 
Spychalski przesłał na ręce 
ministra obrony ZSRR Mar­
szałka R. Malinowskiego wy­
razy głębokiego współczucia 
w imieniu całego Ludowego 
Wojska Polskiego i swoim 
własnym. (PAP)

Wicepremier ZRA 
w Warszawie

We wtorek w godzinach wie­
czornych przybył do Warsza­
wy na zaproszenie ministra 
spraw zagranicznych Adama 
Rapackiego wicepremier rzą­
du Zjednoczonej Republiki 
Arabskiej — dr Mahmud 
Fawzi. (PAP)

L. Breżniew, A. Mikojan i 
A. Kosygin wystosowali do 
prezydenta J. Broz-Tito depe­
szę, w której dziękują jemu i 
narodowi jugosłowiańskiemu 
za wyrazy współczucia w 
związku z tragicznym zgonem 
w katastrofie lotniczej dele­
gacji radzieckiej z marszał­
kiem Związku Radzieckiego 
Biriuzowem na czele, która 
udawała się do Belgradu na 
uroczystości z okazji 20 rocz­
nicy wyzwolenia tego miasta.

Dyskusia związkowców 
w Budapeszcie

We wtorek w Budapeszcie 
XIII sesja Rady Generalnej 
ŚFZZ rozpoczęła dyskusję nad 
referatem sekretarza general­
nego Louis Saillanta.

Sekretarz generalny Francu­
skiej Powszechnej Konfedera­
cji Pracy (CGT) Benoit Fra- 
chon .scharakteryzował pro­
blemy związane z działaniem 
Wspólnego Rynku.

Następnie przemawiał prze­
wodniczący radzieckiej cen-
trali związkowej 
szyn. (PAP)

W. Gri-

Poznań w teatralnej czołówce

Nagrody dla uczestników 
telewizyjnego festiwalu

W dniach od 17 lipca do 25 września br. telewidzowie 
mieli możność oglądania na małym ekranie transmisji 
najciekawszych inscenizacji utworów klasycznych i współ­
czesnych.
W I telewizyjnym festiwa­

lu udział wzięło 12 teatrów z 
całego kraju m. in. z Byd­
goszczy, Częstochowy, Gdań­
ska, Lublina, Łodzi, Kalisza, 
Katowic, Krakowa, Nowej 
Huty, Poznania.

Po zakończeniu festiwalu 
jury przyznało nagrody ze­
społowe:

44 Ministra Kultury i Sztu­
ki — Państwowemu Teatro­
wi Dramatycznemu im. A. Mi 
ckiewicza w Częstochowie za

Przyznane zostały także na­
grody i wyróżnienia indywi­
dualne — za reżyserię, sce­
nografię, grę aktorską i re­
alizację telewizyjną. (PAP)
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przedstawienie „Meder Ja Johnson — Walker?

Wtorek był dla nas dniem 
sztafet. 3 polskie zespo­
ły stairęly na starcie eli 

minacji i wszystkie trzy za­
kwalifikowały się do finałów. 
Oczywiście, największe szanse 
mają nasze sprinterki, uważa­
ne obok Amerykanek za naj­
poważniejsze pretendentki do 
złotego medalu. Zespoły męs­
kie 4X100 m i 4X4°0 m czeka 
ciężkie zadanie. Zakwalifiko­
wanie się do pierwszej szóstki 
bedzie już sukcesem.

Polki w eliminacjach zaprezen­
towały się dobrze. Startowały w 
składzie Ciepła, Kirszenstein, Gó­
recka i Kłobukowska. Nasze sprin 
terki bez trudu zajęły pierwsze 
miejsce w swym przedbiegu uzys­
kując czas 44,6 przed Wielką Bry 
tanią, ZSRR i Australią.

Polscy sprinterzy, startujący w 
sztafecie 4X100 w pierwszym 
przedbiegu zajęli drugie miejsce 
za Włochami w czasie 39,9 wyprze­
dzając Anglików i Węgrów. Włosi 
mający w swym składzie Ottoline 
i Berrutiego biegli znakomicie. 
Zespół polski wystąpił w składzie 
— Zieliński, Maniak, Foik, Du-

Na olimpijskim finiszu 
Polacy nadal 

wśród najlepszych
Lekkoatleci i bokserzy w centrum zainteresowania
dziak. W półfinale znów trafiliśmy 
na Włochów i ponownie musieliś- 
my uznać ich wyższość. Jednak 
tym razem czasy były jednakowe. 
Trzy zespoły Włochy, Polska i We 
nezuela osiągnęły identyczny czas 
39,6. O kolejności zadecydowała 
fotokomórka. Sędziowie dali zwy­
cięstwo Włochom, a Polsce drugie 
miejsce.

Dobrze spisali się także nasi 400 
metrowcy startujący w biegu szta 
fetowym. Polski zespół wyszedł 
na start w składzie Filipiuk, Klu­
czek, Swatowski i Badeński (o o- 
statecznym składzie zadecydowała 
eliminacja między Fiłipiukiem i 
Lipońskim, która zakończyła się

Mistrzyni Europy 
Teresa Ciepła po 
biegła doskonale 
na 80 m przez 
płotki zdobywa- 
iac w poniedzia­
łek srebrny me­
dal. Na zdjęciu 
Ciepła (z prawej) 
kończy bieg fi­
nałowy prawie 
równocześnie ze 

zdobywczynią 
złotego medalu 

Niemka Balzer.
CAF — Photofax

zwycięstwem Filipinka. Uzyskał 
on 47,6 wyprzedzając swego kon­
kurenta o 5 metrów) Filipiuk po­
biegł na pierwszej zmianie. Nie­
stety, nie wytrzymał ostrego tem­
pa rywali i spadł na 3 pozycję. Na 
drugiej zmianie świetny był jed­
nak Kluczek. Zacięcie walczył z 
Włochem Morale i wyprowadził 
nasz zespół na drugą pozycję. Ca­
ły czas bieg prowadzili czarno­
skórzy reprezentanci Trynidadu. 
Polacy i. Włosi walczyli o drugą 
lokatę. Swatowski nie potrafił u- 
trzymać przewagi wywalczonej 
przez Kluczka. Tuż przed strefą 
zmian pozwolił się wyprzedzić 
Włochowi. Na ostatniej zmianie 
mieliśmy jednak medalistę olim­
pijskiego — Andrzeja Badeńskie- 
go. On rozegrał bieg po mistrzow­
sku i wywalczył drugą lokatę.

We wtorek startował także w eli 
minacjach skoku wzwyż Edward 
Czernik. Bez trudu zakwalifiko­
wał się do finału osiągając już w 
pierwszej próbie minimum 206 cm. 
W eliminacjach najlepiej zaprezen 
towali się Szawłakadze, Czernik i 
Idriss. Rekordzista świata Bru- 
mel miał dwie nieudane próby na 
wysokości 203.

Wyniki pozostałych konkurencji 
lekkoatletycznych:

Medale w 10-boju zdobyli 1. Wil­
li Holdorf (Niemcy) — 7887 pkt., 2.

niale na turnieju olimpijskim. W 
półfinałach znalazło się 7 Pola­
ków co równa się zdobyciu mi­
nimum siedmiu brązowych meda­
li. Lepszą pozycję ma jedynie 
Związek Radziecki, który wpro­
wadził do półfinału 9 bokserów.

Wczoraj nie powiodło się Gut-

na Parandowskiego w reżyse­
rii Aleksandra Strokowskiego 
i scenografii Zofii Góralczyk;

Nagrodę CRZZ — Pań­
stwowemu Teatrowi Staremu 
im. H. Modrzejewskiej w Kra 
kowie za spektakl „Koniec 
księgi VI” — Jerzego Brosz- 
kiewicza, w reżyserii Józefa 
Grudy, scenografii Jana Ko­
sińskiego i Barbary Jankow­
skiej; -

4} Nagrodę prezesa Komite 
tu d/s Radia i TV przyznano 
Państwowemu Teatrowi Pol­
skiemu w Poznaniu za adap­
tację sceniczną „Wiecznego 
małżonka” wg Dostojewskie­
go, reżyseria i adaptacja — 
Stanisław Brejdygant, sceno­
grafia Teresa Pomińska.

Prezydent Johnson oświadczył, 
iż spotka się z nowym brytyjskim 
ministrem spraw zagranicznych, 
Gordonem Walkerem, gdy przy­
będzie on w przyszłym tygodniu 
do Waszyngtonu.

Kondolencje
Prezydent Jugosławii Tito prze­

słał Leonidowi Breżniewowi i 
Anastasowi Mikojanowi wyrazy 
głębokiego współczucA w związku 
z tragiczną śmiercią członków de­
legacji radzieckiej, udającej się 
na obchody 20-lecia wyzwolenia 
Belgradu. Jak wiadomo, członko­
wie delegacji — radzieccy wetera­
ni wojenni zginęli w katastrofie 
samolotowej.

Rein Alin (ZSRR) — 
Hans Joachim Walde
7809 pkt.

Medale w 
ły: złoty — 

'srebrny —

7842 pkt., 3. 
(Niemcy) —

pchnięciu kulą zdoby-
Tamara Press (ZSRR), 
Renate Garisch-Culm-

berger (Niemcy), bra.zowy — 
na Zybina (ZSRR).

BOKSERZY 
W NATARCIU

Gali

Kasi pięściarze spisują się wspa-

Kosmonauta Glenn

Sukces filharmoników
Drugi tydzień tournee artystycz­

nego po Stanach Zjednoczonych 
przyniósł dalszy sukces orkiestrze 
symfonicznej Filharmonii Narodo 
wej. Orkiestra dała koncerty w 
Chicago i kilku innych miastach
amerykańskich, przyjmowana

manowi, który 
starciu przez tko 
Villanuova.

Józef Grudzień

przegrał I
z Filipińczykiem

pokonał Bulga-
ra Piliczewa. Józef Grzesiak wy­
grał na punkty z Mirzą (Rumu­
nia). Jerzy Kulej zakwalifikował 
się do półfinału zwyciężając na 
punkty Rumuna Michalica. Ta­
deusz Walasek jako siódmy pol­
ski pięściarz wszedł do półfinału 
zwyciężając na punkty Hassana 
(ZRA).

Dzisiaj odbędą się półfinały, w 
których zestawienie par jest na­
stępujące: waga musza: Carmody 
(USA) — Atzory (Włochy), Soro- 
kin (ZSRR) — Olech (Polska); ko­
gucia: Chung (Korea)' — Mendoza 
(Ńleksyk), Rodriąuez (Urugwaj) 
— Sakurai (Japonia); waga piór­
kowa: Brovn (USA) — Viltanouo- 
va (Filipiny), Stiepaszkin (ZSRR) 
— Schulz (Niemcy); waga lekka: 
Grudzień (Polska) — Harris (USA)
Mccourt (Irlandia) Baranni-
kow (ZSRR); waga lekkopółśred- 
nia: Kulej (Polska) — Blay 
(Ghana), Galhia (Tunezja) — Fro- 
łow (ZSRR); waga półśrednia: 
Tamulis (ZSRR) — Purhonen 
(Finlandia), Bertini (Włochy) — 
Kasprzyk (Polska); w,aga lekko- 
średnia: Grzesiak (Polska) — t.ń- 
gutin (ZSRR), Gonzales (Francja' 
— Meiegun (Nigeria); waga śred-

Dokończenie na str. 4

człowiekiem interesu
Amerykański kosmonauta 

John Glenn został wybrany 
na stanowisko jednego z dy­
rektorów towarzystwa „Royal 
Crown Cola Company” pro­
dukującego napoje bezalko­
holowe. Stanowisko to Glenn 
obejmie po oficjalnym zwol­
nieniu się z piechoty mor­
skiej.

Przedstawiciel towarzys­
twa, w którym Glenn będzie 
dyrektorem, oświadczył, że 
osoba b. kosmonauty nie bę­
dzie wykorzystywana w ce­
lach reklamowych. Wszystko 
jednak wskazuje, że nazwis­
ko pułkownika Glenna odegra 
znaczną rolę w konkurencyj­
nej walce między towarzys­
twami produkującymi Coca- 
Colę i Pepsi-Colę. (PAP)

Jak podaje PIHM — w dniu 21
bm. przewiduje się zachmurzenie 
duże z większymi lokalnymi prze 
jaśnieniami. Temperatura maksy­
malna od ok. 8 st. na północy do 
12 st. na południowym wschodzie. 
Wiatry słabe, zmienne.

wszędzie owacyjnymi oklaskami. 
Łącznie koncertów tych wysłucha 
ło ponad 16 tys. osób.

Dalej niż przypuszczano
Dyrektor Amerykańskiej Agen­

cji Aeronautyki i Przestrzeni Ko­
smicznej James Webb oświadczył, 
iż lot radzieckiego trzymiejscowe- 
go statku kosmicznego „Woschod” 
wykazał, że Stany Zjednoczone po 
rostają w tyle za Związkiem Ra­
dzieckim bardziej niż przypuszcza 
no.

Chcą działać '
W stolicy Włoch ogłoszono 

wspólny komunikat z rozmów 
przeprowadzonych przez włoskie­
go ministra spraw zagranicznych, 
Saragata z holenderskim mini- 
strerp. spraw zagranicznych, Lun- 
sem. Oba kraje wyraziły gotowość
podjęcia wysiłków na rzecz 
noczenia Europy zachodniej.

Eksperyment
Na poligonie rakietowym 

mera (południowa Australia) 
prowad-^no we wtorek

zjed-

Woo- 
prze- 

drugą
próbę z pierwszym członem trój­
stopniowej rakiety, która wprowa 
dzić ma na orbitę pierwszego sa-
{elitę zachodnioeuropejskiego.
Pierwszy człon jest rakietą brytyj 
ską Blue Streak. Rakieta przele­
ciała 1.600 km i osiągnęła wyso­
kość 240 km.



Spółdzielczość mieszkaniowa
w świetie badań NIK

Realizacja zadań budownictwa spółdzielczego oraz pra* 
widłowość dysponowania lokalami spółdzielczymi, były
przedmiotem kontroli NIK 
i bieżącego.

Stwierdzono, iż mimo ogól­
nej poprawy w przygotowy­
waniu dokumentacji projek 
towo-kosztorysowej, nadal wy 
stępowały w tej dziedzinie 
przypadki opóźnień, co hamo­
wało realizację inwestycji 
mieszkaniowych. Tak np. 
Warszawska Spółdzielnia

W grudniu 
— sesja ONZ?

Jak wynika z informacji 
pochodzących z kół ONZ, u- 
chodzi za pewne, iż sesja 
Zgromadzenia Ogólnego NZ 
zostanie odroczona co naj­
mniej, aż do 1 grudnia. Oży­
wioną akcję dyplomatyczną 
rozwijają w tej sprawie przed 
stawiciele kilku krajów ze 
Szwecją i Norwegią na cze­
le.

Przedstawiciele Norwegii i 
Szwecji konferowali na ten te 
mat z U Thantem. Jak wiado­
mo, rozpoczęcie sesji Zgro- 
jnadzenia Ogólnego NZ wy­
znaczone zostało na 10 listo­
pada. Delegacje Ameryki Ła­
cińskiej wyłoniły w poniedzia 
łek 5-osobową grupę roboczą, 
która wysondować ma poglą­
dy innych delegacji na kwe­
stię odroczenia sesji. (PAP)

Targi Towarowe 
dodatkowym 

źródłem zakupów
20 bm. otwarto w PKiN 

Targi Towarowe zorganizowa­
ne przez Powszechną Agencję 
Handlową. Przedstawiciele 
przedsiębiorstw handlu deta­
licznego z całego kraju mogą 
zakupić różne artykuły prze­
mysłowe, które hurtownie 
oraz zakłady przemysłu klu­
czowego i drobnego uznały za 
Jowary tzw. nadwyżkowe.

Wartość oferowanych ria 
'targach artykułów w^hosi ok. 
pół miliarda zł. Najpoważ- 

'niejszą pozycją jest odzież, 
następnie wyroby dziewiar­
skie i tekstylia, artykuły go­
spodarstwa domowego, obu­
wie, galanteria i niewielkie 
ilości towarów spożywczych.

Targi będą trwały do 22 
bm. (PAP)

Zmarł b. prezydent USA 
Herbert Hocver

B. prezydent USA w latach 
1929—1933, Herbert Hoover 
zmarł we wtorek w Nowym 
Jorku w wieku 90 lat. Hoover 
w ubiegłą ^>botę doznał krwo­
toku wewnętrznego. Był on 
ciężko chory od zeszłego roku 
po operacji żołądka, jaką prze­
był w 1962 r.

Zwłoki Hoovera spoczną w 
West Branch w stanie Iowa, 
po wystawieniu na widok pu­
bliczny najpierw w Nowym 
Jorku, a następnie na Kapi­
tolu w Waszyngtonie.

W chwili obecnej żyje jesz­
cze tylko dwóch b. prezyden­
tów USA 74-letni Dwight 
Eisenhower i 80-letni Harry 
Truman. (PAP)

• Bywa i tak: tapczan, walizka, 
na niej garnek, a w nim woda 
z grzałką. Chwila zapomnienia, a 
od rozgrzanej grzałki zapaliła się 
walizka, od niej tapczan. Tak wła­
śnie było w mieszkaniu przy ul. 
Gwardii Ludowej. Na szczęście 
ogień w porę dostrzeżono i zloka­
lizowano.

• Ruch tramwajowy uległ wczo­
raj kilkakrotnie zakłócenip. Przy 
ul. Głogowskiej ,,11-tka” zderzyła 
się z samochodem osobowym a 
przy ul. Armii Czerwonej podobną 
kraksę miała ,,8-ka”. W obu wy­
padkach przerwa w ruchu trwała 
kilkanaście minut. Dłuższa, bo go­
dzinna przerwa nastąpiła po zer­
waniu sieci napowietrznej przy pl. 
Wiosny Ludów.

• Wysiadając z tramwaju 62- 
letnia Rozalia W. upadła, dozna­
jąc złamania ręki, (za)
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na przełomie roku ubiegłego

Mieszkaniowa rozpoczęła w 
r. ub. budowę 39 budynków 
mieszkalnych, ale na początku 
tego roku miała zatwierdzoną 
dokumentację techniczną tyl­
ko dla 27.

Spółdzielczość nie wykorzy­
stuje również w pełni możli­
wości stosowania dokumenta­
cji typowej. Stwierdzono tak­
że opóźnienia w przygotowa­
niu dokumentacji prawnej te­
renów przeznaczonych pod 
budowę.

Służby inwestycyjne oddzia 
łów Centralnego Związku 
Spółdzielni Budowlano-Mie- 
szkaniowych oraz poszczegól­
nych większych spółdzielni, 
nie przestrzegały obowiązku 
ściągania kar umownych od 
wykonawców, którzy nie wy­
pełniają warunków umów, 
przyjmowano obiekty nie w 
pełni przygotowane do użyt­
ku (w woj. krakowskim i 
rzeszowskim), itp. Niedostate­
cznie także pilnowano spra­
wy usuwania w okresie gwa­
rancyjnym przez przedsię­
biorstwa wykonawcze usterek 
w przyjętych obiektach.

Kontrola stwierdziła rów­
nież liczne przypadki budo­
wania zbyt obszernych loka­
li oraz nieprzestrzegania prze 
pisów o zasiedlaniu miesz­
kań spółdzielczych. Liczne je­
szcze — pomimo pewnej po­

były przypadkiprawy
przydzielania członkom spół­
dzielni mieszkań o powierzch­
ni zbyt dużej w stosunku do 
liczby członków rodziny (w 
Warszawie, Krakowie, w woj. 
bydgoskim, krakowskim i rze­
szowskim).

Wnioski pokontrolne prze­
kazano zainteresowanym 
stytucjom. (PAP)

in-

„Elbiss" 
zdał egzamin

Przedsiębiorstwo Budownic­
twa Miejskiego w Rybniku sto­
sując pracę na 3 zmiany, zbu­
dowało 4-piętrowy wielki blok 
mieszkalny w ciągu 18 dni. 
Sukces ten umożliwili archi­
tekci i technolodzy, którzy o- 
pracowali specjalny typ bu­
dynku „Elbiss”, złożonego cał­
kowicie z gotowych elementów 
prefabrykowanych.

Rozwiązania te ulepszyła 
jeszcze załoga Raciborskich 
Zakładów Betoniarskich i Żel­
betowych, wprowadzając stro­
py beztynkowe oraz gotowe 
elementy lastrikowe do wy­
kładania schodów i balkonów. 
Ponadto dzięki zastosowaniu 
tzw. ocieplonej faktury — zli­
kwidowano tynkowanie ścian 
zewnętrznych, a dla przyspie­
szenia montażu domów zwięk­
szono rozmiary prefabryka­
tów.

W rezultacie stało się możli­
we skrócenie montażu bloku 
mieszkalnego o 2 tygodnie. 
Prefabrykaty są tak skonstru­
owane, że można ż nich budo­
wać 5 różnych typów domów’. 
Koszt 1 metra kwadr, po­
wierzchni użytkowej w’ bu­
dynkach typu „Elbiss”, w za­
leżności od wyposażenia, waha 
się od 1600 do 1900 zł. Prefa­
brykaty do budowy domów 
„Elbiss” produkuje się już na 
skalę przemysłową. (PAP)

nia

rozporządzającychpaństw
doko-

Włodawie uczestniczył 
mordowaniu przeszło 
osób, a wiele zabójstw 
nał osobiście.

Uwzględniając ogrom

Apel do mocarstw 
jądrowych

Oficjalny organ rządu 
Ghany, dziennik „Ghana- 
ian Times”, zaapelował do

— jako szef gestapo we
w za-

7.500
doko-

Pijemy 
mniej wódki!

Jak informuje Główny Spo­
łeczny Komitet Przeciwalkoho 
Iowy, w I półroczu br. zanoto 
wano zmniejszenie sprzedaży 
wódki czystej i spirytusu o 9,6 
proc, w porównaniu z analogi 
cznym okresem roku ub. W 
tym samym okresie zmniejszy 
ła się również poważnie bo o 
4,4 proc, sprzedaż wódek ga­
tunkowych.

Na podkreślenie zasługuje 
fakt, iż mimo ilościowego 
zmniejszenia sprzedaży wyro­
bów spirytusowych (w wyniku 
podwyżki cen detalicznych 
tych wyrobów w roku ub.), 
wydatki ludności na zakup al­
koholu zwiększyły się o 5,8 
procent.

Porównując sprzedaż wódki, 
spirytusu oraz wódek gatunko 
wych w zakładach gastronomi 
cznych w tym okresie okazuje 
się, że zmniejszyła się ona w 
I półroczu br. w takim samym 
stosunku jak sprzedaż detalicz 
na.

PAP

Obrady Prezydium CRZZ

Wyniki społecznej kontroli 
gospodarki materiałowej

Działalność związków zawodowych i samorządu robot­
niczego w zakresie usprawnienia gospodarki materiałowej 
była we wtorek tematem obrad Prezydium CRZZ. Sekretarz 
CRZZ Wiktor Obolewicz przedstawił wyniki społecznej kon­
troli w tej dziedzinie.

Kontrolą objęto ponad 4 tys. 
zakładów pracy, stwierdzono, 
że głównymi przyczynami po­
wstawania nadmiernych i zbę­
dnych zapasów są zmiany w 
planach produkcyjnych, opóź­
nienia dokumentacji, niepra­
widłowe funkcjonowanie pio- 
nów 
rych 
brak 
łów,

zaopatrzenia. W niektó- 
zakładach ujawniono 

norm zużycia materia- 
w innych normy były 

niejednokrotnie znacznie wyż­
sze od faktycznego zużycia.

Dzięki realizacji wniosków 
kontroli społecznej wartość 
zapasów zbędnych i nadmier­
nych zmniejszyła się w I pół­
roczu br. o ok. 600 min. zł.

Związki zawodowe i samo­
rząd robotniczy we współ-

Paryż zaniepoko ony 
losem samolotu „Concorde"
Wiadomość ’ zamieszczona 

przez „Daily Express” o mo­
żliwości poświęcenia na ołta­
rzu oszczędności projektu 
francusko-brytyjskiego samo­
lotu ponaddźwiękowego „Con 
corde” przez rząd Wilsona 
wzbudziła w Paryżu duży nie 
pokój. Koła gaullistowskie za 
niepokojone są również decy­
zją wyjazdu Gordona Walke­
ra do Waszyngtonu.

Publicysta dziennika „La 
Nation”, Broussine wyraża 
opinię, że „labourzystowska 
Anglia stała się bardziej niż 
kiedykolwiek wyspą” (tzn. 
jest bardziej niż kiedykolwiek 
izolowana).

Warunkiem wyjścia z tej 
sytuacji jest — według auto­
ra — zrozumienie przez no­
wy rząd wspólnych intere­
sów, które łączą go z Fran­
cją i w związku z tym podję­
cie odpowiednich akcji w ska 
li światowej, „które w dużej 
mierze pozwolą mu uniknąć 
impasu, w jakim musi się zna 
leźć”. (PAP)

Bilans handlowy-w centrum zainteresowania
Po pierwszym posiedzeniu gabineiu bryźyiskćego

Zdaniem większości prasy brytyjskiej pierwsze posie­
dzenie nowego gabinetu labourzystowskiego poświęcone 
było niemal wyłącznie sprawie ujemnego bilansu han-
dlowego i płatniczego.
Oczekuje się, że w najbliż­

szych dniach premier Wilson 
złoży publiczne oświadczenie, 
w którym poda informacje o

Transmisja TV 
z konferencji 

prasowej załogi 
statku „Woschod"

W środę, 21 bm. od godz. 
10 rano Telewizja nada w 
programie ogólnopolskim 
bezpośrednią transmisję z 
Moskwy z konferencji pra­
sowej z załogą statku 
„Woschod”. (PAP)

działaniu z NOT, ZMS, NIK i 
innymi zainteresowanymi or- 
ganizacjami instytucjami
zmierzają do objęcia kontrolą 
społeczną wszystkich zakła­
dów pracy w kraju.

Problemy kontroli społecz­
nej w gospodarce materiało­
wej będą tematem plenum 
CRZZ, które odbędzie się w 
końcu listopada br. (PAP)

okrea
Jesień — okres mżawek, śliskich 
nawierzchni, szarugi. Okres próż­
ny zarówno dla kierowców po­
jazdów mechanicznych jak i dla 
wszystkich osób znajdujących się 
na jezdni ulic i szos. Od lat pro­
wadzona w Głównym Inspekto­
racie Ruchu Drogowego KG MO 
statystyka wskazuje, że niebaga­
telna liczbę ofiar w wypadkach 
drogowych „dostarcza" właśnie 
IV kwartał każdego roku. I tak w 
IV kwartale 1962 było 6957 wy­
padków (663 zabitych i 5989 ran­
nych], natomiast 1963 roku w IV 
kwartale zanotowano 5692 wy­
padki drogowe na terenie kraju 
(652 osoby zabite i 5087 ran­
nych]. Rok 1964 nie przyniósł, jak 
dotychczas, zmniejszenia liczby 
wypadków drogowych. Od stycz­
nia br. do września br. (włącznie] 
zanotowano 15.988 wypadków 
(1676 zabitych i 15.618 rannych). 
Jak wiec widzimy niemal każdy 
wypadek pociaga za sobą ofiary 
ludzkie. Aby ich uniknąć, zwłasz­
cza teraz gdy wchodzimy w fen 
trudny dla kierowców okres, ko­
nieczne jest przestrzeganie dale­
ko posuniętej ostrożności zarów­
no w mieście jak i na szosach. 
Na zdjęciu: kierowca tej „Syren­
ki" zapomniał o własnym bez­
pieczeństwie. Podczas jazdy w 
pobliżu Kielc otworzyła sie ma­
ska, a siedzący za kierownica 
stracił nad nią panowanie. Re­
zultat widoczny... Cztery osoby 

powędrowały do szpitala.
CAF — fot. Miedza 

obecnym stanie gospodarki 
brytyjskiej.

„The Guardian” twierdzi, 
że ujemne saldo płatnicze za 
rok bieżący i przyszły może 
osiągnąć wysokość miliarda 
funtów; dodaje jednak że re­
zerwy brytyjskie i możliwo­
ści kredytowe są wystarcza­
jące i „nie ma powodu do pa­
niki”. Dziennik przewiduje, że 
rząd zajmie się przede wszy­
stkim długoterminowymi po­
sunięciami zmierzającymi do 
zwiększenia eksportu brytyj­
skiego, a w międzyczasie mo­
że wprowadzić przejściowe 
zwiększenie ceł przywozowych 
na import niektórych towa­
rów.

Drugim tematem wtorko­
wej prasy londyńskiej są dal­
sze nominacje rządowe przy 
czym podkreśla się głównie, 
iż utworzenie nowego mini­
sterstwa — ziemi i bogactw 
naturalnych — wskazuje m. 
in. na zamiar szybkiego przy­
stąpienia do nacjonalizacji 
terenów budowlanych. Dzien­
niki podkreślają, że Wilson

Komunikat FPK i FLN

Solidarność narodów
Francji i Alg erii

W poniedziałek, 19 bm., po­
wróciła z Algieru do Paryża 
delegacja Francuskiej Partii 
Komunistycznej z Waldeck- 
Rochetem na czele. Delegacja 
zaproszona była do Algieru 
przez Biuro Polityczne Algier­
skiego Frontu Wyzwolenia Na­
rodowego (FLN), z którym 
przeprowadziła rozmowy.

Wspólny komunikat opubli­
kowany po rozmowach stwier­
dza, że obie delegacje wyra­
żają pełne poparcie swych 
partii dla walki narodów 
Afryki, Azji i Ameryki Łaciń- 
skiej przeciw uciskowi i pró­
bom dominacji przez obce mo­
carstwa, że pragną w związku 
z tym udzielić pomocy wszyst­
kim ruchom wyzwoleńczym 
walczącym z kolonializmem, 
neokolonializmem i imperia­
lizmem.

Obie delegacje podkreślają 
swą gotowość mobilizacji włas 
nych narodów dla popierania 
każdego kroku zmierzającego 
do powszechnego rozbrojenia 
i utrwalenia pokojowego współ 
istnienia między państwami o 
różnych systemach gospodar­
czych i społecznych.

Obie partie wyrażają głębo­
kie przekonanie, że ich współ­
praca leży w interesie obu na­
rodów i może przysłużyć się 
sprawie równości między na­
rodami i wzajemnego zrozu­
mienia.

Obie delegacje postanowiły 
wspólnie pracować nad rozwo­
jem przyjaźni, solidarności 
między narodem algierskim i 
francuskim i nad zbliżeniem 
robotników francuskich do ro­
botników algierskich pracują­
cych we Francji.

Delegacje postanowiły rów­
nież pogłębiać i rozwijać wza­
jemne stosunki między oby­
dwiema partiami. (PAP) 

bronią jądrową, aby podjęły 
konkretne kroki w celu osiąg­
nięcia porozumienia o zaka­
zie broni jądrowej i zniszcze­
niu zapasów tej broni.

Dziennik stwierdza, że za­
warcie Układu Moskiewskie­
go o częściowym zakazie prób 
jądrowych dowodzi, iż można 
dojść także do porozumienia 
o całkowitym zakazie broni 
jądrowej. (PAP) 

wprowadził do rządu poważną 
reprezentację lewicy partyj­
nej. (PAP)

Po lorie „Woschoda

Komentarz 
tygodnika USA

Tygodnik amerykański — 
„U. S. News and World Re­
port” komentując lot trzy 
osobowego statku kosmiczne­
go „WToschod” stwierdza w 
najnowszym numerze, iż spe­
cjaliści amerykańscy uważają 
obecnie, że Związek Radziec­
ki wyprzedza Stany Zjedno­
czone w kosmicznych lotach 
załogowych co najmniej o 
dwa lata.

Tygodnik nazywa wyprawę 
„Woschoda” historycznym 
wydarzeniem i pisze, że ZSRR, 
„odniósł jeszcze jedno impo­
nujące zwycięstwo nad USA”.

Dotychczas — zwraca uwa­
gę tygodnik — amerykańskie 
osobistości oficjalne utrzy­
mywały, że „Stany Zjednoczo­
ne w porę zniwelują począt­
kową przewagę Rosjan w sile 
ciągu rakiet. Obecnie po raz 
pierwszy pojawiły się poważ­
ne wątpliwości”.

Radziecka nauka kosmiczna 
— pisze „U. S. News and 
World Report” — uczyniła 
krok naprzód, włączając w 
skład załogi „Woschoda” nau 
kowca i lekarza. Stany Zjed­
noczone do końca bieżącego 
10-lecia nie zamierzają wy­
słać nieastronautów w podróż 
pozaziemską. (PAP)

Nie tylko dla Pań

Sędzia w opałach
„Wolę raczej wejść do klat­

ki lwa niż przeżyć coś podob­
nego jeszcze raz” — oświadczył 
sędzia piłkarski Roger Smith 
po zakończeniu zorganizowa­
nego na cele dobroczynne me­
czu piłki nożnej między kobie­
cymi drużynami z brytyjskich 
miast Ipswich i Stowmarket.

Podczas trwania meczu czte­
rokrotnie dochodziło do zacie­
kłych bójek. Jedna z zawod­
niczek została karnie odesłana 
z boiska, a w końcu wszystkie 
22 uczestniczki meczu ogłosiły 
siedzący strajk.

Tylko widzowie, głównie 
mężczyźni, bawili się doskona­
le od samego początku, aż do 
ostatniej minuty gry. (PAP)

Samochody z PKO
26 bm. o godz. 9 odbędzie się W 

sali reprezentacyjnej Izby Rze­
mieślniczej w Poznaniu, ul. Mar­
chlewskiego 108/112 kolejne, czwar 
te w tym roku losowanie premii 
PKO (48 samochodów) wśród 
właścicieli książeczek samocho­
dowych wystawionych w Pozna­
niu i województwie, (na)

Zbrodniarz na wolności
Sąd w Hanowerze (NRF) 

przerwał rozprawę sądową w 
sprawie Richarda Nitschke, 
byłego szefa gestapo w oku­
powanej przez hitlerowców 
Włodawie. Powodem tej decy­
zji była opinia lekarzy, że 
zbrodniarz ten „przez długi 
czas nie będzie w stanie skła­
dać wyjaśnień”. Nitschke — 
jak wynika z aktu oskarże- 

nanych zbrodni prokurator 
domagał się dla hitlerowskie­
go mordercy Richarda Nit- 
schke kary dożywotniego wię­
zienia. Jednakże po 80 posie­
dzeniach sądu Nitschke fak­
tycznie został wypuszczony 
na wolność. (PAP)
miHiitiiiiimiiiiMiimmiifmiim

Dzisiejszy serwis informacyjny 
ooracowal Janusz Marciszewski.



Wszyscy jesteśmy wychowawcami

Bądźmy przyjaciółmi dzieci
i Z listów do redakcji

Zamieszczamy dalsze listy Czytelników, które napłynęły 
do redakcji w związku z reportażem z 6 bm. pt.: „Tragedia 
na boisku szkolnym”. Mamy nadzieję, że propozycjami, wy­
suniętymi przez autorów, zainteresują się szkoły, rodzice, 
organizacje harcerskie.

Wychowanie działaniem

N
ie będę próbowała dokonać analizy ani zajmować sta­
nowiska wobec nieszczęśliwego wypadku w Sierako­
wie. Zaproponuję raczej środki zapobiegawcze. Od 
nich bowiem w poważnym stopniu zależą wyniki wy­

chowawcze. Jednym z kierunków pracy organizacji harcer­
skiej jest kształtowanie cech opiekuńczych w stosunku do 
młodszych i słabszych. Przetłumaczmy to na codzienny ję­
zyk. Organizacja harcerska pracuje na rzecz szkoły. Pomaga 
jej w niektórych akcjach. Tak np. może i powinna zorgani­
zować dyżury starszych harcerzy na boisku szkolnym (gdyby 
tak było w Sierakowie, nie doszłoby może do nieszczęśliwego 
wypadku). Tak samo powinny istnieć dyżury przed lekcjami, 
na przerwach i po lekcjach. Dyżury powinny podejmować 
kolektywy, a więc całe zastępy, reprezentujące autorytet 
i pewną siłę. Wydaje mi się, że zbyt rzaćko w klasach za­
stępy harcerskie otrzymują zadanie opieki nad młodszymi 
kolegami.

W szkołach dwuzmianowych, w których nie są czynne 
świetlice mogą harcerze urządzić np. „przechowalnie” dla 
najmłodszych kolegów. W nich mogliby jedni i drudzy spo­
kojnie przebywać, Ucząc się i oczekując na lekcje. Zapewne 
jakiś wolny kąt znajdzie się w każdej szkole.

Poza terenem szkolnym również istnieje szerokie pole popisu 
dla organizacji harcerskiej. Dobre zorganizowanie drużyn pod­
wórkowych umożliwi im odpoczynek, zabawę i opiekę w chwi­
lach, gdy w domu nikogo ze starszych nie ma. Tutaj harcerze 
sami nie dadzą rady. Potrzebna jest pomoc dorosłych: komi­
tetów blokowych, inspektoratów oświaty, rodziców. Wszyscy 
muszą zrozumieć, że zabawa, prowadzona w kolektywie, to 
też jeden z ważnych elementów wychowawczych, wpływają­
cych na zachowanie się dzieci.

Pragniemy, by organizacja harcerska, biorac na siebie obo­
wiązek pomocy w wychowaniu części dzieci, spotykała sie 
w codziennej pracy z pomocą starszych. Nie można bowiem 
nawet myśleć o wynikach bez współdziałania szkoły, rodzi­
ców, organizacji harcerskiej, społeczeństwa. I tę współpracę 
należy doskonalić w imię miłości dzieci.

MGR TERESA BLOCH 
Z-ca Komendanta Chorągwi Wielkopolskiej 

Związku Harcerstwa Polskiego

Stworzyć warunki

W
 związku z szeregiem wypowiedzi na tematy wycho­

wawcze dzieci, pozwalam sobie przesłać moje uwagi. 
Wydaje mi się, że w Sierakowie, który znam g yż 

tam chodziłem do szkoły, konieczne jest uruchomie­
nie świetlicy. Jeśli szkoła nie ma pomieszczeń, to w gmachu 
Prezydium MRN istnieją takie możliwości. To pozwoli na 
zorganizowanie odrabiania lekcji i ukróci wałęsanie się dzieci 
po ulicach. Opiekę nad nimi w świetlicy mogą pełnić nau­
czyciele (o ile znajdzie się etat) lub też starsi harcerze. 
Zresztą młodzieży imponuje, gdy powierza się jej odpowie­
dzialne zadania.

Rodzice pozostający w godzinach rannych w domu mogli­
by się zająć również dziećmi sąsiadów. Przypilnować co ro­
bią i w odpowiednich godzinach wysłać do szkoły. To ostat­
nie stosuję sam, gdy sąsiad idzie do pracy o godzinie 7, a 
ja o 10.

I ostatnia propozycja. W radio i telewizji więcej pogada­
nek wychowawczych — nie tylko dla młodzieży lecz i dla 
rodziców.

HENRYK MROCZKOWSKI 
Kurator Społeczny, Poznań

Głos przyjaciela
Artykuł o tragedii Tadka zmusza do poważnego przedy­

skutowania tego zagadnienia. Niestety, nie jest to sprawa 
tylko Sierakowa. Ostatnio dość często zauważyć można nie­
dopuszczalne wybryki uczniów szkolnych. Prawie codziennie 
idąc w Poznaniu między osiedlami „Grunwald” i „Świer­
czewskiego” obserwuję bójki chłopców, które mogą dopro­
wadzić do nieszczęśliwych wypadków. Korzystając z szero­
kiej kampanii prowadzonej przez „Głos” zwracam się też do 
uczniów.

Kochani! Apeluje do Was Wasz stary i serdeczny przyja­
ciel. Starajcie się, oprócz dobrych wyników w nauce, o córa- 
lepsze zachowanie, byście swoją postawą w szkole i poza nią 
zjednywali sobie życzliwość i uznanie mieszkańców swojego 
miasta. Jeśli zauważycie, że jeszcze nieliczni Wasi koledzy 
będą postępować żle, napiętnujcie ich w Waszej koleżeńskiej 
gromadzie. To będzie również Wasz wkład w dobro szkoły 
i w Wasze.

WASZ STARY PRZYJACIEL M. D.
Poznań — Grunwald

PS. Jak nas informuje dyrekcja Szpitala Powiatowego w Między­
chodzie w stanie zdrowia Tadka Cegielskiego nastąpiła poprawa.

R
ozkaz nr 022 Głównego Kwatermis­
trza Wojsk Polskich brzmią! „...po­
wołuję przy oddziale finansowym 

kurs kwatermistrzowski... czynię odpo­
wiedzialnego...” Był zatem rozkaz, był 
i oficer, ale Żytomierz lipca 1944 roku, 
zapchany różnymi formacjami, piętrzył 
przed odpowiedzialnym oficerem coraz 
to nowe trudności. Niełatwo było zebrać 
uczestników. Wszyscy garnęli się na 
front. Któż w tym czasie chciał zostać na 
tyłach. Nie było lokalu i wykładowców, 
nie mówiąc już o podręcznikach, które 
musiano tłumaczyć z radzieckich...

Tymczasem rosnące szeregi Ludowego 
Wojska Polskiego domagały się stale 
kwatermistrzów, chociażby z minimum 
wiedzy teoretycznej. Dawały ją właśnie 
kursy.

Radość wkroczenia na ziemię ojczystą 
przyćmił tragiczny widok Majdanka. 
Właśnie tu, w obozie straceń, w dwóch 
barakach na polu piątym — umieszczo­
no siedzibę kursów. Przyszli intendenci 
zdawali tu egzamin praktyczny. Musieli 
wykonać sami prycze, stołki i wszystkie 
urządzenia wnętrz. Coraz to nowa gru­
pa opuszczała kursy udając się do jed­
nostek wojskowych.

2 grudnia 1944 roku powołano do życia 
Oficerską Szkołę Intendentury. Teraz 
przeniesiono szkołę do Lublina na ul. Za­
mojską, stwarzając lepsze warunki pra­
cy.

W maju 1946 roku szkoła przeprowa­
dziła się do Łodzi. Teraz oprócz poznania 
tajników gospodarczych wojska, musieli 
elewi bronić ładu i spokoju młodego 
państwa ludowego. W powiatach koń­
skim i opoczyńskim, w walce z bandami, 
wykazywali, że intendenci to — też źoł-

„Polskie pieśni rewolucyjne”: 
Gdy naród do boju, Czerwony 
sztandar, Warszawianka, Pieśń 
wolnego ducha, Mazur kajdaniar­
ski, Na barykady, Hej na bój, My 
ze spalonych wsi. Śpiewa znako­
mity polski bas Bernard Ładysz 
z towarzyszeniem chóru męskie­
go i Orkiestry PR, dyryguje Je­
rzy Kołaczkowski, który jest też 
autorem opracowania muzyczne­
go. Polskie Nagrania „Muza”, 
L0409.

Duża gratka dla miłośników 
jazzu: Go right — w wykonaniu 
Kwintetu Andrzeja Kurylewicza 
(pozostali wykonawcy: J. Ptaszyn 
Wróblewski, W. Karolak, T. Wój­
cik i A. Dąbrowski). Na dwu 
stronach 9 utworów Karolaka, 
Kurylewicza i Wróblewskiego. 
Polskie Nagrania „Muza”, XL0i86.

Chór Chłopięcy i Zespół Instru­
mentalny Państwowej Filharmo­
nii w Poznaniu pod dyr. Stefana 
Stuligrosza (soliści Wojciech Grot 
tel, Marek Filipowski i Wiktor 
Zakrzewski) wykonują — 12 ko­
lęd w zbiorze pt. „Hej kolęda, ko 
lęda”. M. in. ,,W szopie we żłó- 
beczku”, „Bracia, patrzcie jeno”. 
„Cicha noc”. Polskie Nagrania 
„Muza”, XLO 209.

Rena Rolska z towarzyszeniem 
Zespołu Instrumentalnego W. Ma- 
ciiana śpiewa: „Nie wolno mi” 
(Non ho Feta — I nagroda w 
San Romo 1964!), ale interpreta­
cja nieciekawa. „Dziś jest kto 
inny”, „Pocałuj mnie choć jeden 
raz” i „Zwykła rzecz”. Polskie 
Nagrania „Pronit”, N 0314. Vio- 
letta Villas z „Warszawsk;mi 
Smyczkami” M. Sewena wykonu­
je: „Błękitną tarantellę, Maria 
La’a, Andaluzja i Mała Inez; Pol­
skie Nagrania „Muza”, N 0305. 
Halina Kunicka śpiewa z towa­
rzyszeniem Zespołu Instrumen­
talnego T. Suchockiego: Wesołe 
Lato, Zapominajki, Okna i Jesień 
nie jest smutna (ze zbioru Mło­
dzieżowej Anteny). Polskie Na­
grania „Pronit” NO 313.

| 20 lai COSSK | ।

Zaczęło się w Żytomierzu
nierze. Na tym kończą się kartki wojen­
nej kroniki Oficerskiej Szkoły Kwater- 
mistrzowskiej.

Lipiec z1949 roku przyniósł nowe zmia­
ny organizacyjne. Z oficerskiej szkoły, 
przeniesionej w tym czasie do Poznania, 
stworzono centrum wyszkolenia kwater- 
mistrzowslćiego, a następnie Centralny 
Ośrodek Szkolenia Służb Kwatermistrzo- 
wskich. Co kryje się za tą Skomplikowa­
ną nazwą?

Najprostsza odpowiedź brzmi: nauka 
gospodarskiego rachunku wojskowego. 
— Jak najprawidłowiej i najoszczędniej 
zapewnić sprawne funkcjonowanie armii. 
Do ośrodka przyjmowani są oficerowie 
wszystkich rodzajów broni. Tu doskonalą 
swoje wiadomości z zakresu: ekonomicz­
nego, budowlanego, politechnicznego i ży 
wnościowego. Nie tylko doskonalą, ale 
zdobywają dyplomy techników z po­
szczególnych zakresów. Zawody te w peł­
ni mogą przydać im się z chwilą opusz­
czenia szeregów wojska. Oddano im do 
pomocy najnowocześniej urządzone pra­
cownie naukowe i księgozbiory. Przeka­
zaniem wiedzy zajęła się wysoko kwali­
fikowana kadra. Warto zaznaczyć, że 30 
procent posiada wyższe wykształcenie. 
Dalsze 30 procent zdobywa je. Wielu wy­
kładowców otwarło przewody doktorskie. 
To kilka danych, świadczących jak wiel­

kie zmiany zaszły w szkole od chwili — 
gdy powołano do życia pierwszy nieeta­
towy kurs kwatermistrzowski. Od tego 
czasu i rola ich poważnie wzrosła. Dzi­
siaj z dużym szacunkiem mówi się o lu­
dziach, prowadzących gospodarkę na­
szych wojskowych jednostek.

Piętnaście lat jest już szkoła związa­
na z naszym miastem. Jej słuchaczów 
znają dobrze w całym województwie. Nie 
ma bowiem żadnej akcji społecznej, w 
której nie braliby czynnego udziału. 
Żeby nie być gołosłownym poda jemy, że 
w roku bieżącym tylko dla Poznania 
przepracowali w czynach społecznych 
przy budowie Parku na Cytadeli i Parku 
im. Kasprowicza 10 000 godzin. Nie raz 
i nie dwa ekipy szkoły wyjeżdżały do po­
wiatu wrzesińskiego, z którym nawiąza­
no ścisłą współpracę. Olbrzymią wartość, 
bo około miliona złotych, przyniosły czy­
ny podjęte z okazji IV Zjazdu Partii 
i 20-lecia Polski Ludowej. Oficerowie sa­
mi zbudowali basen pływacki, boisko 
sportowe i wiele innych obiektów.

25 października Centralny Ośrodek ob­
chodzić będzie swoje 20-lecie. Z wielu 
kart kroniki szkoły wybraliśmy tylko 
kilka. Wszystkie są jednak zapisane co­
dzienną, żmudną pracą, umacniania 
obronności kraju.

JERZY KNAPIK

Pracownicy poszukiwani

ZAKŁADY MECHANICZNE W POZNANIU 
zatrudnią natychmiast: 

KIEROWNIKA BIURA PRODUKCJI.
Warunki przyjęcia: posiadanie wykształcenia: 
— inź. mechanika z dwuletnią praktyką war­

sztatową,
— techn. mechanika z pięcioletnią praktyką 

warsztatową.
Zgłoszenia kierować pod adresem: Zakłady
Mechaniczne, Poznań, ul. Dojazd 30, telefon:
460-56, 460-57, wewn. 32. K6822

t -

Dnia 19 października 1964 r. zmarł w Bogu, 
w wieku 73 lat, mój ukochany mąż, ojciec 
i dziadek, śp.

Tomasz Stawski
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 22 bm., o go­

dzinie 11 z cmentarza parafialnego w Poznaniu- 
Głuszynie. 

"W smutku pogrążeni
ŻONA, CÓRKI, SYN, SYNOWA, 

ZIĘCIOWIE I WNUKI 
35<90g

Dnia 19 października 1964 r. zmarła nasza naj­
ukochańsza siostra, ciocia i szwagierka, śp.

Agnieszka Pawełka
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 22 bm., o go­

dzinie 13 na cmentarzu Regionalnym w Miłosto- 
wie na Głównej.

Msza św. żałobna zostanie odprawiona w dniu 
pogrzebu o godzinie 9 w kościele parafialnym 
w Antoninku.

W ciężkim smutku pogrążeni
SIOSTRY, BRAT I RODZINA

Poznań - Antoninek, Krobia, Gorzów Wlkp., 
Katowice, Głogów i Gostyń. K6871

Dnia 19 października 1964 r. zasnęła w Bogu, 
opatrzona Sakramentami św„ nasza najukochań. 
sza matka, siostra, teściowa, szwagierka i ba­
bunia, śp.

Maria Maciejewska
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 22 bm., 

o godzinie 14.15 z kaplicy cmentarnej na Juni- 
kowie.

W nieutulonym smutku pogrążone
DZIECI I RODZINA

Poznań, Gwardii Ludowej 39 m. 22. M6873

Mieszkańcy GrunwalduI
MIEJSKIE PRALNIE I FARBIARNIE 
W POZNANIU

URUCHOMIŁY

przy ul. Swoboda 47 MOWY

Zakład Pralni Samoobsługowej
Pralnia otwarta jest od godziny 7—19, 
w poniedziałki od godziny 9—17.

M6852
. ........ +

Dnia 19 października 1964 r. zmarł po długo­
trwałej chorobie, opatrzony Sakramentami św., 
mój drogi mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

Ludwik Rankę
Pogrzeb odbędzie się w śrocJę, 21 bm., o go­

dzinie 9 z Klasztoru.
W smutku pogrążona

RODZINA
Koźmin Wlkp. 35420g

Dnia 19 października 1964 r. zakończyła w Bogu 
swój bardzo pracowity i ofiarny żywot, bogaty 
w cierpienia, nasza ukochana siostra i ciocia, śp.

Klementyna Jasielska
em. nauczycielka

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 22 bm , 
o godzinie 15 na cmentarzu przy ulicy Blusz­
czowej na Dębcu.

RODZINA
35463g

^^ISadio/Telewizji

P
rzy szerokim udziale 
społeczeństwa w zarzą­
dzaniu Państwem, wa­
żne znaczenie spełnia 

swoboda wypowiedzi i ocen 
zachowania się i postępowa­
nia członków wszelkich 
władz organizacji i instytucji. 
Konsekwencją prawa do kry­
tyki jest prawna i społeczna 
ochrona krytykującego.

Józef K. i Maria G. zostali 
uchwałą walnego zgromadze­
nia, wykluczeni ze Spółdziel­
ni z powodu szkodliwej dzia­
łalności, polegającej na tym, 
że — stale podrywali autory­
tet spółdzielni przez rozsie­
wanie i kierowanie do władz 
bezpodstawnych i złośliwych 
donosów.

Przed taka oceną ich wy­
stąpień Józef K. i Maria G. 
postanowili bronić się na dro­
dze sądowej. Wnieśli sprawę 
o unieważnienie uchwały 
Spółdzielni.

Sąd Wojewódzki ustalił, że 
wewnątrz władz spółdzielni 
— między zarządem a radą 
nadzorczą — istniały poważ­
ne tarcia. Józef K. i Maria 
G. przychylali się do stano-

Paragral i życie

Krytyka
wiska rady nadzorczej. Doko­
nywana 1 przez nich krytyka 
nie może być uznana za 
umyślne działanie na szkodę 
Spółdzielni, gdyż krytykę tę 
podjęli oni jawnie, w łonie 
samej Spółdzielni, na jej ze­
braniach. O ich subiektyw­
nym przekonaniu o słuszno­
ści stawianych zarządowi za­
rzutów, świadczy najdobit­
niej właśnie to, że nie wahali 
się spowodować kontroli or­
ganów zwierzchnich czego by 
na pewno nie czynili, gdyby 
nie byli przekonani o tym, że 
mają rację.

Natomiast zarzuty Spół­
dzielni pod adresem Józefa 
K. i Marii G. omówione na 
posiedzeniu walnego zgroma­
dzenia ograniczają się do 
ogólników. W tych warun­
kach Sąd Wojewódzki unie­
ważnił uchwałę walnego 
zgromadzenia Spółdzielni, 
zgodnie z wnioskiem Józefa 
K. i Marii G.

a plotka
Sąd Najwyższy rozpatrując 

rewizję Spółdzielni stwier­
dził: Krytyka działalności 
władz spółdzielni jest nie tyl­
ko prawem, lecz także obo­
wiązkiem każdego z człon­
ków spółdzielni. I zatwierdził 
wyrok Sądu Wojewódzkiego.

Ale równocześnie Sąd Naj­
wyższy ostrzegł, że nieodpo­
wiedzialna krytyka może sta­
nowić ciężkie naruszenie obo 
wiązków członka spółdzielni 
— a niekiedy nawet umyślne 
działanie na szkodę spół­
dzielni — i może przez to stać 
się ważną przyczyną wyklu­
czenia członka, jeżeli opiera 
się na pomówieniach nie­
zgodnych z prawdą lub na 
nieuzasadnionych plotkach. 
Umyślnym działaniem na 
szkodę spółdzielni będzie 
zwłaszcza celowe rozsiewanie 
takich plotek w celu zdyskre­
dytowania władz spółdzielni.

JOZEF JÓZEFOWICZ

Dnia 19 października 1964 r. zasnęła w Bogu, 
moja najdroższa żona, ukochana siostra, szwa­
gierka, bratowa i ciocia, śp.

x RADKOWSKICH

Maria Grzesińska
Nabożeństwo żałobne i pogrzeb odbędą się 

w czwartek, dnia 22 bm., o godzinie 10, w Ko- 
sztowie.

W ciężkim smutku pogrążony
MĄŻ Z RODZINĄ

Nieźychowo, poczta Białośliwie. 35471g

Dnia 19 października 1964 r. zmarł nasz pra­
cownik

Agnieszka Pawełka
Zmarła była cenioną i sumienną pracownicą. 

Cześć Jej pamięci!

Pogrzeb o<?będzie się w czwartek, dnia 22 bm., 
o godzinie 13 na cmentarzu na Głównej.

P. O. P PZPR Rada Zakładowa Dyrekcja 

PRZEDSIĘBIORSTWA PAŃSTWOWEGO 
„FOTO - OPTYKA”

W POZNANIU 
____________________________________ M6872

RADIO — PROGRAM I: 7.45 „Błękitna sztafeta”; 
8.05 Piosenka dnia; 8.10 Transm. XVIII Igrzysk 
Olimpijskich w Tokio; 8.50 Public, międzynar.; 
9 Dla kl. I i II pt. „O różnych głosach i dźwię­
kach”; 9.20 Grają zesp. i ork. rozrywk. Czechosło­
wacji; 11 Lekarz przypomina; 10.15 Muz. operowa; 
11 „Serce na dłoni” — fragm. pow.; 11.20 „Hej 
dzikowianie jadą” — aud. z cyklu: „Wieś tańczy 
i śpiewa”; 11.40 Mel. rozrywk.; 12.15 Wiad. olim­
pijskie; 12.25 Rolniczy kwadrans; 12.40 Dla kl. I i II 
„Trzy zaklęcia” baśń; 13.10 Transm. XVIII Igrzysk 
Olimpijskich w Tokio; 14 Proszę mówić — słucha­
my — Wilhelm Mach; 14,20 Mel. rozrywk.; 14.30 
Rozmaitości muzyczne; 15.10 „Postęp w gospodar­
stwie domowym”; 15.35 „Co wam przynosi mie­
sięcznik „Śpiewamy i tańczymy”; 1$ Konc. życzeń; 
16.35 „Dzień dzisiejszy, dzień jutrzejszy”; 17.05 
Wiad. olimpijskie; 17.10 Fel. Red. Społecznej; 17.20 
„Na wirażu”; 17.50 „Świat w zwierciadle n&uki”; 
18 Konc. dnia; 19 Język francuski; 19.15 Ze wsi 
i o wsi; 19.30 Rozmowy o wychowaniu; 20.26 Sport; 
20.35 Program wieczoru; 20.40 „Parnasik”; "•.10 
Konc. chopinowski w wyk. Kiyoko Tanaki; 21.47 
„Rozkosze kultury” M. Zaszczenki; 22.07 Gra Zes­
pół Bossa Nova Combo; 22.20 Arie operowe śpię, 
wa król barytonów — Mattia Battishini; 22.55 Po­
radnia Rodzinna.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 17, 20, 23.
PROGRAM II: 7.40 Wiad. olimpijskie; 7.50 Prze­
gląd prasy; 8 Piosenka dnia; 8.15 Język rosyjski; 
8.35 „Nasze i kraju lat 20”; 9 Konc. dnia; 9.50 Pu­
blicystyka międzynar.; 10 Soliści w repert. rozryw­
kowym; 10.30 Z życia ZSRR; 12.15 Wiad. olimpij­
skie; 12.30 „Przy kominku i telewizorze”; 12.45 List 
ze Śląska; 13 Konc. solistów; 13.20 „Dzienniki” — 
St. Żeromskiego; 13.45 And. pedagogiczna; 13.50 
Aud. oświatowa; 14 Grajaca szafa; 14.30 Mów’i Tech­
nika „Wizyta królowej nauk”; 14.45 „Błękitna szta­
feta”; 15 „Posłuchajmy muzyki i o muzyce”; 15.30 
Dla dzieci starszych pt. „Tajemnice przyrody”; 
16.05 Wiad. olimpijskie; 18 Aud. Wł. Goszczyńskie­
go; 18.10 Aud. turystyczna; 18.15 Odtworzenie trans­
misji XVIII Igrzysk Olimpijskich w Tokio; 19.05 
Muz. i aktualn.; 19.30 „Nieporównany Crichton” — 
słuch.; 21.27 Kronika olimpijska; 21.50 Gra Ork. 
Tan. PR pod dyr. E. Czernego; 22.10 Rozmowa lite, 
racka; 22.30 Międzynar. Uniwersytet Radiowy; 22.50 
L. van Beethoven — Sonata wiolonczelowa A-dur, 
op. 69; 23.14 Orkiestry taneczne.

WIADOMOŚCI; 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 12.05, 16. 19, 
21, 23.50.

TELEWIZJA: 10 Film seryjny: „Dr Kildare”- 11.55 
Dla kl. VII i XI — „Praca, która czeka na ciebie”; 
16.25 Program dnia; 16.30 Magazyn olimpijski (Ber­
lin); 17.50 Telekonkurs: „Szlachetne zdrowie”; 18.20 
Telewizyjny Przegląd Kulturalny; 18.70 XVIII 
Igrzyska Olimpijskie w Tokio (Berlin); 19.20 Pro­
gram publicystyczny „Chłopcy z przedmieść”; 
19.50 „Dobranoc” i dziennik; 20.35 Film z serii 
„Święty” — „Romantyczna matrona”; 21.25 Maca, 
zyn Międzynar. „Światowid”; 21.55 Muzyczne XX- 
lecie: „Bohdan Paprocki”; 22.15 Wiadomości: 22 30 
XVIII Igrzyska Olimpijskie „Dziś w Tokio” (Ber­
lin).

Telewizja zastrzega sobie prawo zmian.



Hasze interwencje pomogły

Prawie wszędzie usunięto 
usterki w instalacjach c. o.

TVasze interwencje w sprawie zbyt późnego uruchamia- 
* nia urządzeń centralnego ogrzewania oraz licznych 

usterek w tych urządzeniach przyniosły oczekiwane rezul­
taty.

Wczoraj otrzymaliśmy już 
znacznie mniej interwencji od 
Czytelników. Nadal jednak są 
domy, w których jeszcze nie 

in.rozpoczęto palenia,
przy ul. Solnej 3 (Międzyza­
kładowa Spółdzielnia „Domy 
Spółdzielcze”) oraz przy ul. 
Wszystkich Świętych 4a 
(Spółdzielnia Inwalidów Gen. 
Świerczewskiego). Na zimne 
kaloryfery w godzinach popo­
łudniowych skarżyli się też 
lokatorzy z domów przy ul. 
Nowowiejskiego 24 oraz Woź­
nej 19/20. W tym ostatnim bu­
dynku, jak nas zawiadomiły 
dwie lokatorki — temperatu­
ra o godz. 13 wynosiła 16 
stopni.

Na niedogrzane mieszkania, 
których adresy podawaliśmy 
na łamach „Głosu” zwróciły 
szczególną. uwagę niektóre 
DZBM. M. in. kierownik Wy-

wcionaj

A ...T. Ziemieniewski: 14 bm. 
z tramwaju przy kinie „Bałtyk” 
pragnął wyskoczyć 17-letni chło­
piec, który nie posiadał biletu. 
Zatrzymali go pasażerowie współ 
nie z kontrolerem. Cale szczę­
ście, bo mógł wpaść pod prze­
jeżdżający. samochód. Tym 
zem wszystko skończyło się 
brze.

Ą ...Pan O., skarżąc się

ra­
do­

na
Pocztę nr 31 na Winogradach, któ­
ra od 3 bm. nie dostarcza miesz­
kańcom ul. Podolskiej przesyłek. 

(1J)

INFORMUJEMY
Pałac Kultury zaprasza dzisiaj 

o godz. 18 do Sali Błękitnej na 
prelekcję dr. S. Straburzyńskiego 
pt. „Zastosowan-ie ultradźwięków 
w medycynie”. Również dzisiaj o 
godz. 19 powinny się stawić w 
Pałacu dziewczęta z chóru 
„Skowronki Poznańskie”.

Skargi i zażalenia będzie przyj­
mował dzisiaj, o godz. 17, w szko­
le przy ul. Tomickiego, Obwodo­
wy Komitet Frontu Jedności Na­
rodu nr 1 (rejony Komitetów Blo­
kowych nr 2 i 3).

„Czy znasz 
dziecka?” to

kinematografię ra- 
tytuł dzisiejszego

quizu o godz. 18 w Klubie TPFR.
Koncert urządza dzisiaj w Klu­

bie „Mozaika”, St. Rynek 73/74, 
Towarzystwo Przyjaźni Polsko- 
Węgierskiej. Początek o godz. 18.

MUZYKA

Pod znakiem pieśni
W ramach trwającego II Wiel­

kopolskiego Festiwalu Kultu 
ralnego odbywają się na te­

renie całego województwa elimi­
nacje chórów. Przesłuchano już 
około 100 zespołów. Ostatnio w au­
li PWSM stanęło do zawodów 8 
chórów Poznania i trzeba^podkre­
ślić — starannie przygotowanych. 
Poziom wykonawczy okazał się 
wyjątkowo wyrównany. Zaintere­
sowanie wzbudziła szlachetna ry­
walizacja dwóch czołowych (nie 
tylko w skali poznańskiej) chó­
rów męskich: „Arion” i „Hasło”. 
Każdy zespół wykonywał trzy u- 
twory. „Arion” zaprezentował do­
brą, czystą emisję wokalną i po­
etycką interpretację (dyr. W. Do- 
rożała). „Hasło” dokładną rytmi­
kę i blask głosów, chwilami chy­
ba jednak za mało stonowanych 
(dyr. W. Buchwald). Oba chóry 
wykonały m. in. kompozycje E. 
Maćkowiaka: wdzięcznie opraco­
wanego „Gęsiareczka” i nastrojo­
we „Lny”. Podobał się także re­
prezentacyjny dla kompozytora 
.Pejzaż”, w wartościowej realiza­

cji chóru mieszanego „Moniuszko” 
(pod dyr. M. Dondajewskiego).

Przyjemne wspomnienie pozosta 
wiły dwa najmłodsze chóry — żeń 
ski im. Szeligowskiego (dyr. M. 
Chojecka) i mieszany im. Chopi­
na (pod batutą F. Szulca). Po dłu­
gim czasie przypomniała się też 
„Harmonia” (dyr. E. Szczepaniak), 
a duże postępy poczynił chór mę­
ski kolejarzy im. Moniuszki (za­
imponował wielką liczbą śpiewa­
ków). Najlepsze chóry z popisów 
okręgowych spotkają się w końcu 
listopada (Poznań) na finałowych 
eliminacjach Wielkopolskiego Fe­
stiwalu.

Kolejny, comiesięczny „koncert 
popularny” Filharmonii miał jako 
solistów aż dwu śpiewaków. Jako 
gość w tym cyklu zaprezentowała 
się J. Romańska (Kraków), dyspo 
nująca sopranem lirycznym o lek­
kiej. precyzyjnej koloraturze i u- 
rzekająco pięknych średnich to­

działu Gospodarki Komunal­
nej i Mieszkaniowej Prezy­
dium DRN Jeżyce — J. K. Ko­
sik oraz naczelny ' inżynier. 
DZBM — K. Gacki zapewni­
li nas wczoraj, że również w 
tej dzielnicy przeprowadzono 
inspekcje w kotłowniach c. o. 
oraz w niektórych mieszka­
niach. Podobno wczoraj wszy 
stkie kotłownie na Jeżycach 
działały bez zarzutu.

Wyjaśnienie dotyczące o- 
późnienia naprawy urządzeń 
c. o. na jeżyckim osiedlu o- 
trzymaliśmy z Poznańskiego 
Przedsiębiorstwa Robót In­
stalacyjnych. Jak z niego wy­
nika, przyczyną opóźnień by- 

.ło nieotrzymanie zamówio­
nych w Ostrowie 22 kryz re­
gulacyjnych, nastawczych. W 
rezultacie PPRI zmuszone by­
ło je wykonać we własnym 
zakresie. Oczekiwanie jednak 
na dostawę spowodowało że 
rozpoczęcie prac nastąpiło 
później niż pierwotnie przewi­
dywano. Do. 15 bm. jednak 
zakończono naprawy.

Również winnym za rozpo­
częcie palenia we wieżowcu 
przy pl. Waryńskiego dopiero
17 bm. był jak podaje
PPRI —• inny producent. I w 
tym przypadku wady znajdu­
jące się w dostarczonych ma­
teriałach usunęło przedsię­
biorstwo we własnym zakre­
sie.

Międzyzakładowa Spółdziel­
nia Mieszkaniowa „Grunwald” 
doniosła nam, że 19 bm. po 
południu było wreszcie cie­
pło w mieszkaniach bloku 
przy ul. Kaszyńskiej 42.

Nadal jednak nie wiemy z 
jakich przyczyn nastąpiło o- 
późnienie w ogrzewaniu mie­
szkań w domach przy ul. Dę­
bowej na Dębcu, należących 
do Spółdzielni Mieszkaniowej 
HCP. (a)

Decentralizacja w melioracjach
\\ strukturze i w działalności służby melioracyjnej rad na- 
’ rodowych w woj. poznańskim wprowadzono ostatnio zna­

czne zmiany organizacyjne. Zamiast dotychczasowego Od­
działu Wodnych Melioracji, który był jedną z wielu ko­
mórek Wydziału Rolnictwa i Leśnictwa Prezydium WRN — 
powstała osobna jednostka budżetowa pod nazwą: Woje­
wódzki Zarząd Wodnych Melioracji. Podlega on Prezydium 
WRN tylko w zakresie nadzoru.

W myśl założeń organizacyj tychczasowy Oddział i może 
nych, WZWM jest jednostką działać operatywniej. Odpo- 
bardziej samodzielną niż do- wiednikiem WZWM są w każ-

nach. Przypominał się w barwie 
głos Bandrowskiej, z jej najlep­
szych czasów! Śpiewaczka wystą­
piła w 3 operowych ariach. Chcia- 
łoby się bardzo usłyszeć Romańską 
na scenie naszego Teatru Wielkie­
go, w jakiejś odpowiedzialnej 
partii. Drugim solistą imprezy był 
czołowy tenor właśnie Poznańskiej 
Opery, tak łubiany przez meloma­
nów M. Kouba, który śpiewał z 
brawurą 2 operowe arie. Urozmai­
cony program symfoniczny im­
prezy nadto zawierał: dotąd nie 
graną u nas, wesołą uwerturę do 
„Zampy” Herolda, zawsze chętnie 
słuchany „Step” Noskowskiego i 
na zakończenie II Rapsodię Liszta. 
Węgierskie rytmy ludowe — w 
porywającej lisztowskiej transkry 
pcji — wywołały burzliwe owacje 
sali dla orkiestry i dyr. W. Krze- 
mieńskiego, który z subtelną kul­
turą, a gdzie trzeba ogniem tem­
peramentu prowadził ostatni „Kon 
cert Poznański”.

K. N.

PAŹDZIERNIK
21

Urszuli, Hilarego

środa Słońce: 6.26—16.47

TEATRY
POLSKI — g. 19 „Antoniusz i 

Kleopatra”; NOWY — g. 19 „Ma­
ria Stuart”; OPERA — g. 19 „Esik 
w Ostendzie” i „Paziowie Królo­
wej Marysieńki”; OPERETKA — 
g. 19 „Cnotliwa Zuzanna”; MAR­
CINEK — g/ 11 „To jest Polska”.

KINA
APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18

Kiermasz pożyteczny, ale...
Państwowe Przedsiębiorstwo „Warzywa-Owoce” zorgani­

zowało w tych dniach na placu przy kinie „Bałtyk” 
kiermasz sprzedawanych przez siebie produktów, Potrwa on 

do końca miesiąca.
Trzeba przyznać, że straga­

ny są zaopatrzone w dorodne, 
zachęcające do kupna warzy­
wa. Cenne jest również to, że 
przy zakupie ziemniaków i in­
nych płodów w większej ilości 
można uzyskać 10 procent ra­
batu i zażądać dostawy do do­
mu, przy czym koszt transpor­
tu jest niski.

Na straganach będzie sprze 
dawana także kwaszona kapu 
sta i ogórki w torebkach z 
mas plastycznych oraz włoskie 
orzechy.

Inicjatywa jest więc cenna 
(obroty w niedzielę wyniosły 
około 30 000 zł, czyli mniej 
więcej takie, jakie osiągają 
trzy duże sklepy warzywno- 
owocowe). Nasuwa się jednak 
uwaga: czy nie warto organi­
zować tego rodzaju kiermaszów 
w okolicach gęściej zamieszka 
łych i na poszczególnych osie­
dlach, np. na Dębcu lub Grun­
waldzie. Każdy z kiermaszów 
mógłby wówczas trwać krócej, 
a umożliwiłby mieszkańcom 
zaopatrzenie się w większą 
ilość warzyw na zimę.

Wydaj e sie również, że 
ounkt przy „Bałtyku” znajdu­
je sie zbyt daleko od centrum. 
Wiadomo, że klienci nie lubią

Wojaże muzyczne 
R. Satanowskiego
Dyrektor i kierownik arty­

styczny Opery im. Stanisława 
Moniuszki — Robert Satanow 
ski zaraz po zakończeniu II 
Festiwalu Oper i Baletów Pol­
skich wyjechał na swój kolej­
ny wojaż artystyczny. Tym ra 
zem dyrygować on będzie 26 
bm. orkiestrą symfoniczną w [ 
Lubece, która pod jego batutą 
odegra utwory J. S. Bacha, C. 
Francka i W. Lutosławskiego. 
Następnie R. Satanowski doko 
na w Hamburgu z tamtejszą 
orkiestrą symfoniczną nagrań 
radiowych rtwcrćw kompozy­
torów polskich m. in. T. Bair­
da, J. Krenza i W. Lutosław­
skiego. (o) 

dym powiecie, Inspektoraty 
Wodno-Melioracyjne, pracują­
ce również na wydzielonym 
budżecie i odmiennych zasa­
dach plac. Organizatorzy spo­
dziewają się, że dzięki temu 
można będzie do inspektora­
tów skierować lepszych fa­
chowców, przede wszystkim ż 
wyższym wykształceniem, któ 
rych w powiatach mamy bar­
dzo mało.

Reorganizacja obejmuje rów 
nież przedsiębiorstwa wyko­
nawcze. Zamiast dotychczaso­
wego Wojewódzkiego Przedsię 
biorstwa, powstanie Zjedno­
czenie Przedsiębiorstw Wod­
no-Melioracyjnych. Przedsię­
biorstwa zaś podległe Zjedno­
czeniu uzyskają w swoich re­
jonach samodzielność w dzie­
dzinie wykonawstwa, organi­
zacji pracy, doboru kadry in­
żynieryjno-technicznej. fundu­
szu ołac itd. Od 1 stycznia zor 
ganizowane będzie w Gosty­
niu specjalne Przedsiębiorst­
wo Konserwacji Urządzeń 
Wodno-Melioracyjnych z za- 
sięsfiem 10 powiatów południc 
wych. (kj)

16 1.); GONG — g. 10, 12, 16, 18 i 20 
„Generał” (USA 9 1.); GRUN­
WALD — g. 16 „Krzyżacy” (poi. 12 
1.); g. 19.30 „Strzelba z Nevesinje” 
jug. 12 1.); GWIAZDA — g. 10,30 i 
13 „Wódz czerwonoskórych” (radź. 
12 1.); g. 15.30, 18 i 20.15 „Być 
albo nie być” (USA 16 1.); HUT­
NIK — g. 16.45 „Śmierć Tarzana” 
(czeski 12 1.); g. 19 „Tajemnice Pa 
ryża” (franc. 14 1.); KOSMOS — 
17 i 19.30 „Mysz, która ryknęła” 
(ang. 12 1.); MALTA — g. 16.18 i 20 
„Generał” (USA 9 1.); OLIMPIA 
— g. 10, 12.30 i 15 „Rancho w doli­
nie” (USA 12 1.); g. 17.30 i 20 „Na­
gie ostrze” (ang. 16 1.); OSIEDLE 
— g. 15.45 „Księżniczka i niedź­
wiedź” (czeski 9 ij; g. 18 i 20.15 
„Źródło trzech prawd” (franc. 16 
1.); PAŁACOWE — g. 10, 12.30, 15, 
17.30 i 20 „U pżogu życia” (śzwedz 
ki 18 1.); PRZYJAŹŃ — nieczyn­
ne; RIALTO - g. 10, 12.30, 15, 17.30

zbyt daleko wędrować dla do­
konania zakupów. (1)

Inauguracyjny koncert 
Estrady Kameralnej

Staraniem Poznańskiego To 
warzystwa Muzycznego im. H. 
Wieniawskiego i Państwowej 
Filharmonii odbędzie się dzi­
siaj o godz. 19.30 w sali Mali­
nowej Pałacu Działyńskich 
(Stary Rynek 78) inauguracyj­
ny koncert Estrady Kameral­
nej. Wykonawcami będą: Woj
ciech Krzyżanowski 
pian), Jan Roehl i 
Zymbak (skrzypce).

Słowo wiążące —

(forte
Tadeusz

Ryszard
Klawitter. Wstęp wolny. (na)i 

! Z batutą! j

Hstatnio zaobserwowa- [ 
i ” Uśmy, iż miejskie tram ( 
I waje przeznaczono między l 
< innymi do popularyzowania i 
) muzyki konkretnej. Trzeba y 
) przyznać — niezły to po- ( 
’ mysł, zwłaszcza, że nic nie I 
i kosztuje. Wystarczy jedynie 
) zatrzymać się przez parę i 
I chwil na którymkolwiek za- ( 

kręcie torów tramwajo- j 
wych i poczekać do momen- 

!tu aż nadjedzie tramwaj. !
Szczególnie taki wielowago- ( 
nowy. Kwiczy toto, piszczy S 

, i zgrzyta. Muzyka ta trwa ; 
do momentu, w którym 
ostatnie koła trzeciego wo- i 
zu nie miną krzywizny. t 
Następuje błogi spokój do... ! 
następnego pociągu. ł

Przechodniów może to l 
i nie razi. Po prostu nie zaw / 
■ sze dosłyszą te kwiki i pi- j 
> ski. Gorzej ma się sprawa 5 
) z nerwami osób mieszkają- ( 

cych w pobliżu tramwajo- i 
wych zakrętów. Owa muzy- j

konkretna przenikaka
przez wszystkie szpary o- 
kien, ba, niekiedy zagłusza 
i radio. Dla próby można 
wa
przy 
lub

przykład pomieszkać 
którejkolwiek pętli 

u wylotu ul. Walki
Młodych do Al. Marcinkow­
skiego. Gratulujemy, jeśli 
ktoś słuchający wytrzyma 
bez przeklinania pojazdów 
ze znakiem MPK przez 15 
minut.

Ponoć są sposoby dla u- 
niknięcia owych kwików i 
pisków. Chyba unieszkodli­
wia je polewanie szyn ja­
kimś płynem. A, jeśli już 
naprawdę nie można tego 
zlikwidować, radzimy po­
stawić na zakrętach kon­
trolerów z batutą. Może 
wówczas ta dziwna muzyka 
stanie się bardziej 'przyje­
mna dla ucha, (c)

Spotkania 
i Sewerynem Pollakiem
Seweryn ’Połlak, znakomity 

tłumacz i znawca poezji rosyj­
skiej i radzieckiej — wystąpi dzi­
siaj o godz. 20 w Klubie Studen­
tów „Od nowa” z wieczorem au­
torskim, na którym przedstawi 
sylwetki młodych poetów radziec­
kich oraz nowe przekłady ich 
wierszy (Jewtuszenko, Wozniesien 
ski, Achmadulina, Winokurow i 
inni).

Tego samego dnia rozpoczyna 
działalność powstały w ub. roku 
przy ZW TPPR — KLUB SYMPA­
TYKÓW POEZJI RADZIECKIEJ. 
Na pierwszym spotkaniu człon­
ków Klubu wystąpi również Se­
weryn Pollak. Tym razem wygło­

i temat współ- 
i kierunków w
oraz opowie o 
przedstawiając 

przekłady poe- 
odbędzie się w
Ratajczaka 37.

si on gawędę na 
czesnych nurtów i 
poezji radzieckiej 
pracy tłumacza, 
najnowsze swoje 
tyckie. Spotkanie 
Klubie TPPR, ul. 
o godz. 18. (na) 

i 20 „Nadzy wśród wilków” (NRD 
16 1.); RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 
17 i 19.30 „Siódmy przysięgły” 
(franc. 18 1.); SCALA — g. 16, 18 
i 20 „Powiernik pań” (franc. 12 1.); 
TĘCZA — g. 16, 18 i 20 „Dama Ka 
meliowa” (USA 16 1.); WARTA — 
g. 10—13 non stop „Spotkanie z 
diabłem” (franc. 12 1.); g. 15 i 19 
„Przeminęło z wiatrem” (USA 14 
1.); WILDA — g. 10, 12.30, 15, 17.30 
i 20 „Odwet kapitana Lesza” (jug. 
12 1.); WRZOS (Luboń) — nieczyn 
ne; WRZOS (Mosina) — g. 17 i 
19.15 „Dotknięcie nocy” (poh 1611.).

KONCERTY 1

i 20.15 „Przerwany lot” (poi. 16 1.); 
BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15.30, 18 i 
20.15 „Upał” (poi. 12 1.); CZTER­
NASTKA — g. 10, 12.30. 15.30, 18 i 
20.15 „Na tropie policjantów” (ang.

PAŁAC DZIAŁYŃSKICH (St^ry 
Rynek 78) — Estrada Kameralna.

CYRK
CYRK „ARENA” (plac przy tli. 

Niezłomnych) — g. 19.

• r • .

Dokończenie ze str. 1 
nia: Schulz (Niemcy) — Valle 
(Włochy), Walasek (Polska) — 
Popienczenko (ZSRR); waga pół­
ciężka: Pinto (Włochy) — Nikołow 
(Bułgaria), Kisielów (ZSRR) — 
Pietrzykowski (Polska); waga cięż­
ka: Huber (Niemcy) — Ros (Wło­
chy), Frązier (USA) — Jemielia- 
now (ZSRR).

ZACIĘTE ZMAGANIA 
KAJAKARZY

Bardzo dobrze wystartował 
pierwszy z polskich kajakarzy w 
olimpijskich eliminacjach. W je­
dynkach nasz reprezentant Wła­
dysław Szuszkiewicz wygrał 
trzecią serię eliminacji i zakwa­
lifikował się do półfinałów. Po­
lak uzyskał czas 4.06,48 i wyprze­
dził Wilsona (W. Brytania) — 
4.09,44 oraz Pisariewa (ZSRR) 
4.11,91,

W wyścigu dwójek mężczyzn 
Polacy Kapłaniak i Zieliński za­
jęli w pierwszej serii eliminacji 
czwarte miejsce z czasem — 3.47,71. 
Nasi reprezentanci będą walczyli 
w repasażach.

Kajakarki startowały w elimi­
nacjach jedynek w dwóch se­
riach. Trzy pierwsze zakwahfi- 
kowały się do półfinałów Pozo­
stałe będą walczyły w repasażach. 
Wśród tych które wystartują w 
repasażach znalazła się także Pol­
ka Daniela Pilecka. Zajęła ona 
piąte miejsce w drugiej serii z 
czasem — 2.13,38.

W eliminacjach dwójek kobiet 
Polki Antonowicz i Pilecka zajęły 
w drugiej serii piąte miejsce z 
czasem — 2.06.86 i będą walczyły 
w repasażach.

ZWYCIĘSTWO 
SZPADZISTÓW

W pierwszej eliminacji drużyno­
wego turnieju w szpadzie Polska 
po zwycięstwie nad Koreą Płd. 
14:2, zakwalifikowała się do ósem­
ki najlepszych zespołów.- Awans 
ten mają również zapewniony dru 
żyny: ZSRR, Francji, Szwecji i 
Włoch. Pozostałe trzy zespoły wy 
łonią końco.we spotkania elimina­
cyjne które odbędą się w środę.

Polski szermierz Emil Ochyra za 
jął ostatecznie 5 miejsce w olim­
pijskim turnieju szablowym.

W finale ,,B” Polak pokonał 
Niemca Koestnera 10:5, a następnie 
spotkał się z Francuzem Parent, 
wygrywając również 10:5. Fran­
cuz, przed spotkaniem z Polakiem 
wygrał pojedynek z Niemcem 
Wcllmannem 10:9 i zajął ostatecz­
nie szóste miejsce.

GIMNASTYCY NIE 
ZAWIEDLI

We wtorek odbyły się gimna­
styczne ćwiczenia dowolne męż­
czyzn. W konkurencji indywidual­
nej złoty medal wywalczył Japoń­
czyk Yukio Endo.

3 zawodników otrzymało srebr­
ne medale: są to Japończyk Shuji 
Tsurumi oraz Boris Szachlin i 
Wiktor Lisicki (obaj ZSRR).

Klasyfikacja drużynowa wielo­
boju mężczyzn: 1) Japonia — 
577,95 pkt. 2) Związek Radziecki 
— 575,45 pkt. 3) Niemcy — 165,10 
pkt. 4) Wiochy — 560,90 pkt. 5) 
POLSKA — 559,50 pkt. 6) Czecho­
słowacja — 558.15 pkt.

Polska po ćwiczeniach w ukła­
dzie obowiązkowym zajmowała 4 
miejsce, ale straciła je na rzecz 
drużyny włoskiej po drugim dniu 
zawodów. W stosunku do Rzymu 
oznacza to jednak postęp o 5 
miejsc, przy czym w pokonanym 
polu pozostawiliśmy CSRS, USA, 
Finlandię, Jugosławię i Szwajca­
rię, które przed 4 laty na Olim­
piadzie rzymskiej wyprzedziły 
Polskę.

NOWICKI PIĄTY 
W STRZELANIU

W strzelaniu z karabinka sporto 
wego kbks-1 wyniki były nastę­
pujące: 1. Lones Wigger (USA) — 
1.164 pkt. (rek. świata), 2. Welicz- 
ko Christów (Bułgaria) — 1.152 
pkt., 3. Laszlo Hammerl (Węgry) 
— 1.151 pkt., 4. Harry Kocher 
(Niemcy) — 1.148 pkt., 5. Jerzy No 
wieki (Polska) — 1.147 pkt., 6. Tom 
my Pool (USA) — 1.147 pkt.

Henryk Górski zajął 18 miejsce 
— 1.132 pkt.

KOSZYKARZE POKONALI 
URUGWAJ

W meczu Polska — Urugwaj 
82:69 (37:35) w pierwszej połowie 
gra była bardzo wyrównana. Do­
słownie w ostatniej sekundzie 
przed zakończeniem pierwszej po 
'owy Pstrokoński pięknym rzutem

MUZEA
MUZEUM BRONI (Starj’ Rynek) 

— g. 10—15.

WYSTAWY
HALL PAŁACU KULTURY — 

Wystawa plakatu teatralnego.
SALON WYSTAWOWY PK — 

Wystawa scenografii Bąkowskiego 
g. 10—18.

KLUB MPiK (Ratajczaka 39) — 
Fotogramy Grażyny Wyszomir- 
skiej pt. „Polihymnia” — g. 10—20.

KLUB SARP (St. Rynek 56) — 
Akwarele inż. arch. J. Kasińskie­
go — g. 10—18.

BWA .„Arsenał” (Stary Rynek) 
Wystawa Okręgowa Związku Pol­
skich Artystów Fotografików na 
20-lecie PRL — g. 10—18.

UNIWERSYTET ROBOTNICZY 
ZMS (Szamarzewskiego 89) — Wy­

z połowy boiska wywalczył 
Polski 1-punktową przewagę.

Po przerwie Polacy z miejsca ob 
jęli inicjatywę. W końcówce zes­
pół Urugwaju nie wytrzymał kon­
dycyjnie i Polacy zwyciężyli.

Drużynę polską czeka w Tokio 
jeszcze jeden pojedynek. W czwar 
tek Polacy spotkają się w meczu 
o 5 miejsce z Włochami. Warto 
przypomnieć, że w eliminacjach W 
grupie Polska wygrała z drużyną 
włoską. Mecz Polska — Włochy, 
będzie toczył się nie tylko o pią­
te punktowane miejsce, ale także 
o miano drugiej drużyny konty­
nentu europejskiego. W finale 
walczą bowiem: ZSRR oraz USA, 
Brazylia i Porto Rico.

W meczu o miejsce 5—8 Włochy 
wygrały z Jugosławią 75:63. W 
spotkaniu o miejsca v od 13—16: 
Węgry — Korea Płd. 99:83 i Peru 
— Kanada 83:81.

PODZIAŁ MEDALI 
PO 11 DNIACH 

złote srebrne brąz-

USA 32 21 19
ZSRR 17 17 23
Japonia 9 1 5
Węgry 8 5 4
Włochy 5 6 2
Australia 5 2 8
Niemcy 4 14 13
W. Brytania 4 9 —
Bułgaria 3 5 1
POLSKA 3 4 5
Finlandia 3 — —-
Turcja 2 3 1
CSRS 2 2 3
Rumunia 2 2 3
Belgia 2 — —
Holandia 1 3 3
Jugosławia 1 1 1
Kanada 1 1 1
Dania 1 — 1
N. Zelandia 1 — 1
Francja — 5 4
Szwecja — 1 3

NIEOFICJALNA 
PUNKTACJA

1. USA 487.60; 2. ZSRR 360,58; X 
Niemcy 205; 4. Japonia 129,50; 5. 
Węgry 129; 6. Australia 104; 7. Wio­
chy 103,50: 8. W. Brytania 101,25; 
9. POLSKA 91,50; 10. Francja
64; 11. Bułgaria 59; 12. Rumunia 
58.50; 13. CSRS 53; 14. Holandia
40; 15. Turcja 38; 16. Kanada 32; 
17.. Szwecja 30; 18. Finlandia 28: 
19. Jugosławia 23,50; 20. Szwajca­
ria 22; 21. Iran 17,33; 22. Nowa Ze­
landia 17.00 23. Belgia 16,58; 24. 
Korea Płud. 15.08: 25. Dania 13.00;

Sklasyfikowanych jest 47 państw.

Ciekawostki
„CUDOWNE DZIECI”

Bohaterami igrzysk w Tokio 
są młodzi pływacy amery­
kańscy. Na łamach wielu ga­
zet ukazały się zdjęcia 18-let- 
niego Don Schollandera i 15- 
letniej Sharon Stouder. Oboje 
mają zawieszone na. szyi po 4 
medale. Prasa nazwała ich 
„cudownymi dziećmi”. Oboje 
zdobyli w Tokio 8 medali, w 
tym 7 złotych. Niewiele repre­
zentacji państwowych złożo­
nych z kilkudziesięciu a cza­
sami i kilkuset sportowców, 
może poszczycić się takim do­
robkiem jak para młodziut­
kich pływaków z USA. Don 
Schollander jako pierwszy 
pływak w historii igrzysk o- 
limpijskich zdobył 4 złote me­
dale.

POLSKA — USA

Kierownictwo naszej repre­
zentacji lekkoatletycznej prze­
prowadziło w Tokio rozmowy 
z przedstawicielami AAU w 
sprawie przyszłorocznych kon­
taktów lekkoatletycznych Pol­
ski i USA. Polska drużyna 
zaproszona została na dwa 
mecze do Stanów Zjednoczo­
nych. Spotkania rozegrane zo­
staną w dniach 3 i 10 lipca na 
wybrzeżu kalifornijskim. Prze­
ciwnikami Polaków mają być 
reprezentacje stanów połud­
niowych oraz zachodnich. Ofi­
cjalne spotkanie Polska—USA 
odbędzie się w dniach 5—6 
sierpnia w Warszawie. Amery­
kanie przyjeżdżają w przy­
szłym roku do Europy na mecz 
ze Związkiem Radzieckim i 
tradycyjnym zwyczajem za­
mierzają też wystąpić w Pol­
sce.

stawa z okazji Ludowego Wojska 
Polskiego.

DYŻURY
SZPITAL MIEJSKI IM. RASZE- 

JI — chirurgia, interna, otolaryng. 
(ul. Mickiewicza 2 tel. 472-51); 
SZPITAL MIEJSKI IM. STRUSIA 
— okulistyka (ul. Szkolna 8/12 tel. 
511-11).

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POGNANIA (ul. 
Chełmońskiego 29) tel. 544-44.

POWIATOWA STACJA PR (ul. 
Kościuszki 103), tel. 86-86.

APTEKI: A. Lampego 2, Marcin­
kowskiego 11, Dzierżyńskiego 107, 
Dąbrowskiego 76, Głogowska 47. 
TYLKO DYŻUR NOCNY: Głów­
na 53, Starołęcka 79, Winogrady, 
Swarzędzka' 6 i Ostroroga.


